Nr 88. Niedziela 15 (28) kwietnia 1907 roku. 


DZIENNIK KIJOWSKI 


Wycinałzi codziennie o godzinie 0-ej rase z wsiątkiem dni poświątecznych. Prenumerata z odnoszeniem de domu i z mewa pocztową | ) Jednorazowe inseraty oblicza się przed tekstem po 40 :.. z: :-. 
Numer pojedyńczy kosztuje ð kop. wynosi: rocznie 8 rav. półrocznie 4.50. kwartalnie 2.58, miesięcznie raz. | 20 i.. za każdy nast. raz; zataxstem po 20 k.za pierwsz; mzk 
Adres Rudakcgi i Administracyvi: ulice Wasilczykowska  (Prorezna | 85 kop. -—— Prenumerata ssgmauicznu: recznie f4 rubli. półrocznie 7. | za każdy nust. raz od wiersza miarą garmont. W Kijowie pre ax, 

Nr, 9 róg Fuszkińskiej) —Tel. 1672. kwartalnie 4 ruble. Za miare adres. 0bpłaca się 30 kop, przyczem i ogłoszenia przyymnje Administracya „Dziennika“; w Paryżu wyiesaie 
Adres drukarni: ul. Wasilczykowska (Prorezna) Nr 9. róg Pu- prosimy podawać poprzedni. | p. W. Raczkowski, 14 Gite de Trevise; w Warszawie Dom Handlowy 

szkińskej. Telefon 1672. Prenumerata przyjmuje się od d. l-go każdego miesiąca | |. £ R. Metz! $ S-Ka. Krak.-Przed. sp i Biuro Ungra, Wierzbowa s 
Rękopisów nadsyłanych do redakcyi nie zwraca się. W Zytomierzu p. K. Lenczewski u!. W.-Berdyczowska d. p. Swiderskiej. 
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Plaster na odciski, apteka Borowskiego Kijów. Kreszczatik 29 telef. 413 Na święta Wielkanocne poleca: 
dr l ARN PEC: i í A o 
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Nastopilemu 1479-3-2 

gub. Kijowskiej. odbędzie sie sprzedaż koni przez licytacyę, ze 
stad hrabiów Branickich Władysława i Ksawerego. Konie 
przeważnie młode około 60 sztuk.  Szezegółów udziela zarzą- 
dzający stadami. A. Zakrzewski M. Stawiszcze Taroszczańskie. 
1452—10—8 


w ogrodzie Cesarskim, telefon nr 317: w sklepach na Kreszczaliku nr 28 u E. 
Kristera naprzeciwko Grand-Holeln i na Instytuckiej u W.Kristera dom Popowa 


poleca na Wielkanoc w ogromnym wyborze kwitnące 


KWIATY! Bukiety. żardynierki. ko- 
4 i l ss szyki, butonierki i t. p. 


Bad-Nauheim — 


Fabryka 1 Jubilera | ; 6 
Willa Wanda Gom polski. 


LĄ — 
z ję: 
SĘ JOZEFA MARSZAKA 2N obok łazienek i parru: poroje z balkonami, wygodnie urządzone, winda hy 
y= =% drauliczna, kuchnia polsko-francuska. Przepisy lekarza dla każdego chore 
z -« Obfity wybór najrozmaitszych podarunków GE, = = : go ściśle wykonywane. Usługa poiska. Sezon uu d. 20-gù kwietnia do 
Nz da I pmr woz Cukiernik ra Warszawy, b, właśc. cukierni późnej jesieni, w kwietnin i maju ceny zniżone. 1252-10-8 
ŻE Kreszczatik 4 1547-,,-1 Telef. 371 2 AR "A 4 „m i 
DANS 7 FP. mn o ———— N l maa Adres: Niemcy. Właścicielka 

REAR a maa Bad-Nauheim. Willa Wanda. Helena Szczepanowska. 


Przyjmuje zamówienia na wyroby cukiernicze 
na maśle śmietankowcm. 1497-8-8 


Babka warszawska funt 40 kop. Torty od rb. b. Mazurki war- 
szawskie od 75 kop. i inne wyroby cukiernicze po cenach nizkich 


<BR j geaen 
Bielizna meska. biała i kolorowa 2 


Luterańska 32, bufet Polskiego T-wa Gimnastycznego. Bielizna damska biała i kolorowa IE: 
Bluzki batystowe i jedwabne bajecznie tanio $% 
m B= ma. MlRel> Matinki. szlafroki. halki. sukienki i kapturki dziec. 
Płótna. kolorowy zefir. ręczniki i pościel 
ję ——— REMIZ ARENA ZERO Bielizna stolowa biała i kolorowa 166643 
. « |  Koldry pikowe. atłasowe i kapy 
arcina Ruszkowsk jeśo Skarpetki i pończochy damskie i dziecinne 
DOM HANDLOWY , Buiwarno-Kudriawska Nr IG. Telefenu 1058. Koszulki i kalesony hawełniane l fildekosowe 
l Wynajmuje karety, powozy i powoziki, Giesięczni: dziennie. na spate- Kolnierzyki, mankiety. spinki, parasole i laski 
ry, bale, śluby i Z a Baa cc Koea] Chustki bat ystowe i płócienne. 


Wielki wybór z powodu zamknięcia handlu. 


Rabat do 50 lo. Magazyn Kolenderski 


Kreszczatik Nr 40. SPC 
Sofijowska prywatna lecznica 

w 20-tu obrazach. lekarzy specyalistów 
bDemonstrowanie obrazów odbywać się będzie przy odpowiedniej muzyce 


na organach. 131 —„— 38 |Sofijowska Nr 21, Teleion 1063, przyjmuje stałych chorych (z wyjątkiem za 
„D kuźnych i umysłowych). Przy lecznicy codziennie od 9-ej r. do -ej po połu- 

TE — [dniu ambulatoryum dla chorych przychodzących, za wjłatą 50 kop. od osoby 

0000036000000000300 00000500003306580 |E ktroterapia, konsylia, analizy, badanie ćdrowia mamek, usługi, masaż 
szczepienie ospy. K1086—,„—33 
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Kreszezatik 36, wprost Luterańskiej 

Teatr-Witograf A. Mianowskiego 

DZIS 1 JUTRO ; 

MISTERYE Żywe ruchome obrazy MISTERYE | 
po raz ostatni z 


¿wt Jezusa Chrystusa 


Kreszczatik Nr 42. Telefon Nr 764. 


Ogromny wybór 
ubrań męskich, damskich, dziecinnych 
i uniformów. 


Przyjmowane sa obstalunki 
MODELE najlepszych firm paryskieh i berlińskich. 
WYBOR 
Spódnie i Halek 
prix-fixe 
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Uniwersalny Magaz 
domu handlowego 
Jubilerzy Specyaliści jako r PZYWY GA A LE polecana przez powagi lekarskie 


: 1. À i ł 
Prawdziwa tylko w opakowaniu rosyjskiem z czerwoną etykietą ołówne- > 
= 
t y 


i | go reprezentanta, Fabiana Klingsilanda. Wystrzegać sie niemieckich 
a ry | I erszman falsyfikatów, szkodliwych dla zdrowia. 950—15—4 
Kreszczatik 31, telefon 206. 
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Z okazyi świat wielkanocnych przygotowa- 
li wielki wybór różnych podarunków. na 
ceny rozmaite. 
wozem: Jajeczka. m 
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Z Now. Rok. szkolnym 1907/8 otwiera się w Kijowie za pozw. władzy 


6-mio-klasowy zakład naukowy żeński z internatem 


Wacławy Peretjatkowiczowej 


W pierwszym roku będa otwarte klasy: 1, 2 i przygotowawceza, w każdym 
następnym roku będzie otwierana jedna klasa wyższa, aż do 8-miu. Pro- s 
gram szkół średnich zastosowany do najnowszych wymagań pedagogi- futra dywany portyery itd. 
cznych, z wykładem polskiego języka i nauk przyrodniczych w szerokim 7 7 

Niemka i Angielka. Røzaminy Wstępne od 1 Maju Bliższych iniormi. || EAZORRZEOA OOO ERRER 
cyi można zasięgnąć pod adresem: Nesterowska 42, m. 15, codzienne a = 

od godz. 5 do 7 po pol.i w niedzielę od 2 dv 4-ej po poł. 1231-100-9 Za pozwol. władzy w przysz!. roku szkoln. 1907/8 otwiera się w Kijowie 
EES peczątkewe-przygotowawcza szkoła 


MĘSKI KRAWIEC ZOFII ŻUKIEWICZOWEJ 


F N P U C A dla dzieci wyłącznie poiskich. 
g i Oprócz zwykłych przedmiotów gimnazyalnych, będzie zwrócona specyalna 


i uwaga na wiadomości z przyrody i nauki o rzeczach. Jezyk polski w odpo- 

Kijów. Mikołajowska A: 3 wiednio Szerokim zakresie. System nauczania według najnowszych wymagań 

: e 4 á pedagogiki. Opłata wynosi rocznie: w niższej wstępnej — 90 rb., w wyższej 
Wobec wiosennego i letniego sezonu otrzymaliśmy w ogromnej ilości| wstępnej—100 rb. i w l-szej klasie — 120 rb. Egzamina wstępne od 1-go maja. 
materyaly różnych deseni z najlepszych zagranicznych i krajowych fa-, Zapisy przyjmują się codziennie: od g. 4-ej do 6-e| Mała-Żytomierska Nr 20, m. 5. 
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ad Tow. A. Abrikosowa i S-ów w Moskwie. $W 3 


Filia kijowska. Kreszczatik Nr 27. Telefon I6li. 


Na Swięta Wielkanocne wielki wybór wiekanoczych jaj 
z własej i zagranicznych fabryk. = 

Jaja czekoladowe z premiami. Codziennie świeże: Ct- 
kierki, torty, ciastka, tiahuczki, biszkopty, czekolady. pastyla. mar- 
molada, karmelki, monpabie, cukata, sucha konfitura. kompoty, kakao, 
kawa, i t. d. Przyjmuje obstalunki na kulicze, ciasta świąteczne, 
baby, mazurki i torty. PP. kupującym zamiejscowym obstalunki wy- 
syłamy za zaliczką pocztową. W pierwszym dnin Wielkanocy ma- 
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gazyn zamknięty. ?-go i 3-go dnia magazyn otwarty od godz. 11-ej bryk, oraz przyjmujemy na w "alu od mlr zimową garderobi fas _ 1... | a a S m RY 
> do 3-ej po południu. 1510-3-1 i dywany. swarantując za ich całość i dubre przechowanie. I . 
= ODOGCH BOOTOGC ODODODROGDNNOCO Z poważaniem F. N. Puchalski. Gimnazy um prywatne polskie 


Zakład ogrodnczy Edmunda Kristera w Kijowie |——-——— -samma 07) T: Sierzputowskiego 


ha Przedmieściu Kureniówka. sklep KRESZCZATIK, naprz. Grand-Hotelu. Po- : 1 mię | à 
leca Szanownej Publiczności ze swego składu świeżego zbioru nasiona wa M. G. Choroszyłow €J | Zórawia 49. w Warszawie 
Pzywne i kwiatowe. Z obszernych szkółek drzewka i krzewy owocowe |założona przez grono profesorów. Przyjmowanie uezennie do obn Elas przy- ą 1 
e dodne, róże sztamowe i z: REC ych aż, = got. i KĘ > a Klasr fi „ kA a dla ty PE w kia Program || metody NOWOCZESIIC 
tie ogrodnicze instrumenty najlepszych fabryk zagranicznych. Katalogi ilustro- | sie wstępnej 60 rb., do I -ej--80, w starszych--1060. Pensyu ac Besarabski, SAS = p 

wane di na żądanie bezpłatnie. 1268—10-—9 | „Krutoj Spnsk* nr. 4 (czasowo). 1463—1-—2 | “iik Egzamina od d. 15 maja. 
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Nr 88 


8-klasowa szkoła, założona przez mieszkańców 


Ziemi Mazowieckiej 
Warszawa, ul. Hoża M 27. 


Egzamina wstępne rozpoczną się d. 8 czerwca. 


Wysokość wpisów: kl. przyg. 


rb. 100, I, II i III rb, 120, IV i V rb. 130 rocznie. 


Program gimnazyum  filologicznego bez języka greckiego. 


1,000,000 pudów Antracytu 


1536—2—1 


gruszowskiego i chrustalewskiego drobnego do nowych pieców w cukrowniach 
i specyalnie do generatorów operuje Maurycy Wolkenstein. 


W.-Wasilkowska 28, tel. 928 


Prorszna 25, m. 5. Przyjm. lekarze 
spec. od g. 9—9 w., kurac. plomb. złot. i 
platynow., wyryw. zęb. bez bólu. 


Lecznica dentystyczna 


1563—3—1 


Sztucz. 


zęby na złoc. bez podnieb. Płaca według taksy. Porad. i kur. 30 k: Zęby szt.od'1 rb. 


Antwerp. Paryż. Paryż. 
Š 
LKA 


Wielki wybór materyałów angielskich. 


Paryż. 


1356—50—9 


Londyn. Antwerp. Paryz. 


PLE 


Eleganokie męskie ubrania na obstalunek. 1113-20-4 


Ceny nizkie. 


KRESZCZATIK_PASAZ, naprzeciwko Kawiarni Udziałowej. 


PALTOTY 


angielskie wiosenne nieprzemakalne 
z materyałów modnych i skrojonych 

według ostatniej mody 
Petersburskiej fabryki bielizny i kra- 

watów 

R. M. Herezman | 
Prorezna 2, telef. 282. Przyjmuje 
obstalunki, przeróbkę i znaczenie 
bielizny. Ceny stałe. 1283-25-4 


Zamówienia przyjmuje 


WYRÓB KRAJOWY KARME 
OLA BAŻARTÓW 5 QROSIU | PSO 


PRZESYŁA Ç AŻ 9 ENNIKI 
DYANA' 


SKIERNIEWICE, SUB WARSZAWSKA: 


broni Winera 
Kreszczatlk 41. 


1854—12—6 


Amerykański Magazyn 


TAPETY 


JEDYNY W KIJOWIE 


FABRYCZNY SKŁAD 
Braci Tarnopol. 


Ceny prawdziwie fabryczne. 


Sprzedaż asfalt 
oreo 1 (ob) 
Próbki wysyłamy bezpłatnie 


Kreszczatik Nr 16, w domu 
Szlacheckim. 
1144—100—11 


Kreszczatik 
Nr 10, 
telef. 854 


anicy na 


Spedycye transportów 4 z 
EUAN stacye Ces. Rosyjskie- 

i Król. Polskiego po cenach umiar- 
owanych z gwarantowanómi 
stawkami frachtowemi włącznie z opłace- 
niem cła przez własne oddziały wej ko- 
morach przyjmuje OSKAR WEIHE, 


kijowski przedstawiciel wszechświato- | qz 


wego zjednoczenia spedytorów. 
1046—8—8 


Bławatny Magazyn 


D. ALEKSIENKO 


Prorezna, pierwszy magazyn od Kre- 
szczatiku, obok cukierni «George'a». 
Otrzymano ostatnie nowości jesiernego 
sezonu i zimowego. Wielki wybór ro- 
syjskich i zagraniczn. jedwabn., wełnian. 
sukiennych i bawełnianych  materyałów 
116—1 
Mł d osoba dobrej rodziny posiada- 
mi0ld jąca francuski i niemiecki po- 
szukuje miejsca towarzyszki bądź do 
młodych panienek bądź do starszej o- 
soby, może i na wyjazd za granicę. 
Ukończywszy kursa handlowe w War- 
szawie mopiaby zająć miejsce pomo- 
c 


enicy  buchaltera. w się: Zyto- 
mierz, Puszkińska 52 H. K. 
15387—3—1 


Rodzice pragnący 


pomieszczenia panienek w Żytomierzu 
w celu uczęszczania lub przygotowania 
do gimnazyum albo do innego jakiego 
zakładu naukowego mogą znaleźć tro- 
skliwą i sumienną opiekę pod każdym 
względem w dobrej i znanej rodzinie. 
Adres: Żytomierz, Puszkińska 52. 
15380—8—1 


* Magazyn 
Kwiatów 


„Floraść 


Mikołajowska Nr 3. 
1895—100—11 


— A 


W mag, Artystycznych Wyrotów 


Dumski plac 3, w podw. hot. „Rosya*. 
Otrzym. wielk. transport nowych artyst. 
wyrobów Wielkanoo. jaja, zabawki, 
serdaki, guńki itp. Filia magaz. na 
Wielkan. Kiermaszu (Kreszczati : 7). 

1514-5-2 


KUGHARKA SZLAGHEGKA 


ułożona przez 
K. MARCISZEWSKĄ. 
Wyborny podręcznik kucharski, za- 
wierający około 3,000 przepisów, przy- 
stosowanych do wymagań kuchni 
litewskiej i ukraińskiej. 
Wydanie V, poprawione. 
Gena rb. I k. 80, karton. rb. 2. 
Sprzedaż we wszystkich księgar- 
niach i u wydawcy 1513-2-2 


L. IDZIKOWSKIEGO W KIJOWIE. 


ś W. Żytomierska Nr 16, 
Dr Czerniak, $ g 9—12 1 6d 5—8, 
kob. od g. 1—2. Syfil.. wen., skór. 
niem. płciow. i włos. Specyal. wodo i 
elxktrolecz. gabinet, (natryski, wanny) 
dla syst. kurac. różn. objaw. niem. płciow. 
Specyal. gabin. dla kurac. rtęciowej i 
wan. slarcz. Specyal. gabin. kurac. 
świetl. (Finzen. wan. świetl.), Röntgen. 
Radium. Masaż twarzy. Analizy. 
13885-.-5 


Miody człowiek gni? ie iz. 


nek wychowawczy młodzieży w pol- 


skim domu. Literatura, hist. Polski, 
jęz. francuski, niemiecki. Oferty red. 
sub. 4 1429-3-2 


Willa z ogrodem 


i zabudow. gospodarsk. pięć wiorst od 
st. kol. Lipowiec wynajmuje się na lato. 
Produkty spożywcze, nabiał, owoce, drób 
na miejscu. Konie do wynajęcia Zgła- 
szać się listownie poczta Lipowiec kij. 
gub. Korzanka Bartoszewicka. 
1339—3—3 


kompletnego umeblowa- 
Wyprzedaż nia z 10 pokoi mieszkal- 
nych i biura, sreber stołowych i lamp 
elektrycznych, odbędzie się dnia 14 i 
15 kwietnia od godz. 10 r. do 3 po 
poł. _ Predsławińska róg Mitrofanow- 
skiej (dawniej Bołotna) nr 52/10, dom 
Isajewa. 1516-3-3 


Akuszeryino-felczerska szkoła 
d-ra „medycyny Neusztube 
przyjmuje podania do wszystkich od- 
iałów. Kurs 2-go rzędu zaczyna się 
od d. 1 lipca r. b. Konkurs. egzamina 

w czerwcu 1908 r. Kurs masażu. 
1334-60-8 


Sklep obywatelski 
„LITWA: 


od d. 1 kwietnia przeniesiony został na 
ulicę Prorezną nr. 23. 
Otrzymano masło śmietankowe świe- 
że od 40 k. i solone od 30 k. za funt 
oraz wędlinę i szynki litewskie. 
1508—,—2 


PENSION „PODOLE“ 

Kraków, Loretańska 4. 
z komfortem. Elektr. Ła- 
zienki. 1582-1r 


Pokoje 


Kijowski 
zarząd gubernialny, 


na mocy postanowienia komisyi z d. 13 
b. m., podaje do wiadomości ogółu, że 
praca w kancelaryi zarządu i operacvi, 
kasy miejskiej będą przerwane od 19 do 
80 kwietnia (t. j. na czas świąteczny). 

1564-2-1 


TAPETY 


lepszych rosyjskich fabryk 


taniej niż gdzielndziej 
otrzymał skład 


Sz Szterenszis 


Kreszczatik, gmach Dumy wprost 


ul. Instytuekiej. Sprzedaż te- 
ktury smołowcowej. Próbki na 
żądanie. 1503—50—1 


KALENDARZ. 


15 (28) Niedziela — Anastazego M. 
16 (29) Poniedz. — Marceliana M. 
17 (30) Wiorek—Anieeia P. M. 

18 (1) Sroda—Bogumiła W. 

19 (2) Czwartek — Tymona 

20 (3) Piątek — Silpicynsza. 

21 (4) Sovota — Anzelma B. W. 


Pol. Tow. Gim. Cwiczenia gimnastyczne: 
członków — w poniedziałki, środy i piątki, od 
do 8 i od 9 do 10 wiecz.; 
uczniów młodszych — w poniedziałki, Środy 
piątki, od 5 do 6 wiecz.; 
uczniów starszych — w poniedziałki, 
i piątki, od 6 do 7 wiecz.; 

uczennie — (od 9 do 14 lat), we wtorki, czwar- 
tki i soboty od 5 do 6 wiecz.; — od lat 14, we 
wtorki, czwartki i soboty od 6 do 7 wiscz. 

Zapasy dla członków we wtorki i czwartki od 
9 dvb 10 wiecz 

Pol. Tow. MII. Sztuki (Kreszczatyk 41 m. 59). 
Biuro otwarte w poniedziałki, czwartki i sobaty 
od g. 6—S wiecz. 

Biblioteka miejska: od 8 do 8. 

Biblioteka Uniwersytecka: od 8 do 3. 
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Kijów, d. 14 kwietnia. 


Wniesienie do Dumy rosyjskiej pro- 
jektu autonomii Królestwa Polskiego 
jest faktem politycznym pierwszorzędnej 
wagi. Wobec zebranego w osobie swych 
przedstawicieli narodu rosyjskiego wy- 
stępuje naród polski z kartą swych u- 
prawnionych i naturalnych żądań i mó- 
wi: na tej podstawie my w związku z 
Wami możemy żyć. To są warunki, bez 
których ludność polska w Królestwie, 
nie mogąc swobodnie oddychać tak, jak 
na to silne jej pozwalają płuca, dusić 
się będzie dalej i prężyć pod uciskiem 
tych więzów, które ją do państwa ro- 
syjskiego przytwierdziły. 

Naród rosyjski będzie musiał teraz 
w sposób jasny i niejako oficyalny o0- 
świadczyć, czy solidaryzuje się z do- 
tyehczasową tak okrutną, a tak nie- 
produkcyjną i z punktu widzenia rosyj- 
skiego nierozsądną polityką biurokraty- 
czno-samowładnej Rosyi względem naro- 
du polskiego, czy też pragnie oprzeć kon- 
stytucyjną Rosyę na trwałych podsta- 
wach sprawiedliwości nietylko wobec 
jednostek i grup społecznych, ale i na- 
rodów. 

Państwo rosyjskie nie jest jednolitem. 
Wśród najrozmaitszych plemion, szcze- 
pów. narodowości, które z powodu ró- 
żnych przyczyn historycznych w tym 
olbrzymie się skupiły, jest także na- 
ród, który przez długie wieki był pań- 
stwem i który nigdy nie stracił we- 
wnętrznych warunków do państwowego 
by tu. 

Naród polski w chwili swego poli- 
tycznego upadku miał silne zarodki 
nowego życia, których rządy zaborcze 
wówczas dostrzedz nie potrafiły. Potem 
w okresach ucisku i planowych prze- 
sladowań krzepły i rozwijały się da- 
wniej drzemiące siły, wyrabiały się, jak 
stal w ogniu, te cnoty i cechy, które 
naród jako całość w historyi politycznej 
na widowni utrzymują. 

Niwelacyjny autokratyzm rosyjski 
Polaków nie strawił. Żyją i pozostali 
sobą. Skoro ich wytępić niepodobna, 
skoro się nie dadzą zrusyfikować, a siła 
ich narodowa, kulturalna i ekonomiczna 
nie słabnie, lecz wzrasta, to sam rozum 
polityczny nakazywałby Rosyi, w chwili 
przełomu obecnego, w chwili zdoby- 
wania wolności, zgodzić się chętnie na 
taki związek z narodem polskim, który. 
niczem nie grożąc państwu, daje Pola- 
kom możność swobodnej egzystencji. 

Taki modus vivendi proponuje wła- 
śnie projekt autonomicznego statutu, 
dnia 23 (10) kwietnia do prezydyum 
Dumy rosyjskiej złożony. 

Uważamy to za krok politycznie ro- 
zuminy, że Koło polskie nie ograniczyło 
się na postawieniu ogólnikowego wnio- 
sku o wprowadzeniu autonomii do Kró- 
lestwa, lecz dołączyło projekt statutu 
krajowego, normującego zasady tejże 
autonomii. 

Nikt teraz nie będzie się mógł zasła- 
niać tem, że nie wie, do czego Polacy 
dążą, że ryzykowną jest rzeczą oŚwiad- 
czać się za jakąś autonomią, może 
groźną i niebezpieczną dla całości pań- 
stwa, dla jego dobrobytu i przyszłości. 

Z drugiej strony uniknie się platoni- 
cznych oświadczeń, które moralnie na- 
wet nie zobowiązują. 

Przedłożony projekt statutu autono- 
micznego odkrywa karty i wymaga 
jasnej odpowiedzi. 

Nie przesądzamy, jakiego rodzaju bę- 
dzie ta odpowiedź. Ważnem jest to, 
że sprawa autonomii Królestwa Pol- 
skiego, postawiona obecnie na porządku 
dziennym nietylko Dumy, aie wogóle 
świata politycznego, musi się tej odpo- 
wiedzi od nowej Rosyi doczekać, a od 
takiej lub innej decyzyi zależeć będzie 
niewątpliwie dalszy nasz do narodu 
rosyjskiego stosunek. B. 


Sytuacya przedwyborcza 
W Galicyi 


Podług nowej ordynacyi wyborczej 
dzieli się Galicya, jak już wiadomo, na 
70 okręgów wyborczych, z których 34 
okręgi miejskie mają wysłać 34 po- 
słów, a 36 okręgów wiejskich ma wy- 
słać 72, zatem razem 106 posłów do 
rądy państwa. 

Miasta zamieszkałe są w ogromnej 
przewadze przez ludność polską z du- 
żym, zwłaszcza we wschodniej części 
kraju, procentem ludności żydowskiej, 


która wszelako, pominąwszy syonistów 
(rekrutujących się przeważnie wśród 
młodzieży nieuprawnionej do głosowa- 
nia) przyznaje się do narodowości pol- 
skiej. Zemiast wyjdą zatem sami po- 
słowie polscy, z wyjątkiem paru może 
socyalistów, sami zwolennicy solidar- 
ności Koła polskiego. 

I na miasta stawiają kandydatury 
Rusini i syoniści (Rusini postawili na- 
wet swych kandydatów we Lwowie, 
gdzie do narodowości ruskiej przyzna- 
je się zaledwie 7 proc. ludności) i w 
miastach wre już bardzo wytężona 
akcya przedwyborcza, pomiędzy stron- 
nictwami sytuacya jest jednak tutaj, jak 
wspomniano, mniej więcej łatwą do 
ogarnięcia. 

Inaczej jest w okręgach wiejskich. 
Dia wyjaśnienia dodać trzeba, że o- 
kręgi wiejskie dzielą się na trzy wy- 
rażnie typy: 17 okręgów czysto pol- 
skich, 10 okręgów mięszanych i 9 okrę- 
gów czysto ruskich. 

Każdy ztych okręgów wybiera dwóch 
posłów i dwóch zastępców posłów, któ- 
rzy wchodzą do rady państwa w razie 
śmierci, lub rezygnacyi posłów (z tym 
wyjątkiem, że gdy posłowie obaj ró- 
wnocześnie ustępują, wtedy następuje 
całkiem nowy wybór). Jednego z dwóch 
posłów w okręgu wiejskim wybiera 
większość, drugiego mniejszość naro- 
dowa, czy przekonaniowa; jeden zatem 
z posłów musi mieć najmniej połowę 
2e wszystkich, ważnie oddanych gło- 
sów, drugi zaś musi mieć przynaj- 
mniej czwartą część wszystkich gło- 
sów. Jeżeli jeden otrzymał już prze- 
szło połowę głosów, zostaje wybrany 
posłem, nawet chociażby drugi kandy- 
dat (mniejszości) nie zdobył potrze- 
bnej mu czwartej części głosów—i wte- 
dy to następuje drugi, ściślejszy wy- 
bór pomiędzy dwoma kandydatami 
mniejszości, którzy po wybranym już 
pośle, otrzymali największą liczbę gło- 
sów. W tym wyborze ściślejszym mo- 
gą brać udział znowu wszyscy wybor- 
cy, przyczem, jak poprzednio, każdy 
wyborca ma tylko jeden głos: na po- 
sła i (na tej samej kartce) na jego Za- 
stępcę. 

Gdyby można sądzić na tej podsta- 
wie, należałoby przypuszczać, że z o0- 
kręgów czysto ruskich wyjdzie 18 po- 
słów ruskich, z okręgów mieszanych 
wyjdą w połowie postowie ruscy, re- 
szta zaś, t. j. 44 mandatów, przypadnie 
Polakom. Polacy otrzymaliby zatem 
78 mandatów, Rusini 28 mandatów. 
W porównaniu ze stanem rzeczy da- 
wniejszym (78 mandatów galicyjskich, 
w tem 69 polskich—jeden dziki, a 8 
ruskich), byłoby to cotnięcie się wstecz, 
bo wówczas polscy posłowie stanowili 
16:7 proc. w ogólnej liczbie posłów w 
radzie państwa (425), dzisiaj zaś sta- 
nowiłoby owych 78 posłów polskich 
tylko 15 proc. (z ogólnej liczby 516)— 
jednakże i takie obliczenie z dwóch 
względów wydaje się dla nas proble- 
matyczne. 

Liczba mandatów, które mają przy- 
paść w udziale Polakom, jest zagrożo- 
na poważnie przez intensywną agitacyę 
ruską w okręgach mieszanych, jest zaś 
zagrożoną głównie wskutek tego, że po 
stronie polskiej, nawet w tych okręgach 
mieszanych niema potrzebnej solidar- 
ności. 

Powtóre zaś, przypuściwszy nawet, 
że wszystkie 78 mandatów, które są 
przeznaczone dla Polaków, przypadną 
istotaie Polakom, trzeba się jeszcze oba- 
wiać, że z tej liczby jeszcze odpadnie 
daleko wyższy, niż dawniej procent na 
takich posłów, socyalistów czy ludow- 
ców, którzy do Koła polskiego nie wstą- 
pią. Ponieważ zaś w grze parlamen- 
tarnej bierze się w rachubę tylko klu- 
by narodowe, ponieważ dalej w prakty- 
ce parlamentarnej w przeszłości, posło- 
wie, nienależący do Koła nietylko v- 
chylali się od głosowania razem z Ko- 
łem polskiem, ale. głosowali nawet prze- 
ciw Kołu polskiemu (Daszyński), zatem 
osłabienie Koła polskiego nawet prz 
ogólnej liczbie 78 polskich mandatów 
należałoby uważać za dotkliwą klęskę. 

Horoskopy wyborcze przedstawiają 
się zatem i niewesoło i niepewnie. 
Niepewność, jak wspomnieliśmy, istnie- 
je przedewszystkiem w okręgach wiej- 
skich. 

Ile mandatów zdobędą Rusini, ile ra- 
da narodowa, a ile ludowcy i socyali- 
ści? Nie można odpowiedzieć dzisiaj 
na te ciężkie pytania. 

Ile mandatów zdobędą poszczególne 
stronnictwa, należące do wspólnej Ra- 
dy narodowej, stronnictwa, których li- 
czebny stosunek zadecyduje o takim 
lub owym kierunku, a zwłaszcza o ta- 
kiej lub owej taktyce Koia polskiego, 
ile zatem mandatów przypadnie stron- 
nictwom konserwatywnym, stronnictwu 
centrum ludowego i stronnictwu demo- 
kratyczno-narodowemu? Są to pytania 
mniejszego już, ale zuwsze jeszcze 
dla przyszłej polskiej polityki parla- 
mentarnej w Wiedniu pierwszorzędne- 
go znaczenia. I tutaj nie można ryzy- 
kować jeszcze żadnych przepowiedni. 

Sytuacya jest niejasną nietylko dla 
tego, że ustawa wyborcza dzisiejsza jest 
zupełną nowością, nietylko dlatego, że 
siły i wpływy, krzyżujące się w walce 
przedwyborczej. nie są łatwe do ścisłe- 
go określenia, że pomiędzy niemi two- 
rzą się i rozbijają z dnia na dzień no- 
we kooperacye (np. potworny, chociaż 
w praktyce pozbawiony donioślejszego 
znaczenia sojusz  syonistyczno-ruski), 
ale i dlatego, że istnieje w kraju nie- 
słychanie wielka ilość t.zw. „lokalnych 
kandydatów*, nieprzyznających się do 
żadnego stronnictwa, albo przyznających 
się do któregokolwiek stronnictwa, któ- 
re się w danej chwili takiemu kandy- 
datowi (w dodatku nierzadko  człowie- 
kowi apolitycznemu) więcej podoba, 
lub które zdaje się mu do wyboru do- 
godniejszem. 

Powoli opada jednak chmara mniej 
poważnych kandydatów (liczono ich 
wszystkich w Galicyi około tysiąca). 
Polityczne organizacye ustalają z dru- 
giej strony ostatecznie popierane przez 
się kandydatury i jest nadzieja, że za 
kilkanaście dni dadzą się już szanse 
ściślej ocenić i przedstawić. 

Przyjaciel. 
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Prasa polska 
o wniosku autonomicznym, 


Wniesiony do Dumy państwowej 
projekt autonomii Królestwa spotkał 
się z prawie jednomyślnym uznaniem 
opinii całego kraju, której wyraziciel- 
ką jest prasa polska. 
ą, naturalnie, zastrzeżenia i 

sposobności 
partyjne, oraz, jak 
wyłażą kolce poszczególnych 
ambicyi, ale na ogół panuje zdanie, że 
projekt umiejętnie streszcza minimum 
żądań społeczeństwa polskiego i Że jest 
pierwszym jasnym i wyraźnym kro- 
kiem na drodze rzetelnego porozumie- 
wania się dwu narodów. 

„Qoniec* przyspieszenie wniesienia 
projektu autonomii uważa za objaw po- 
imyślny, a to: 1) ze względu na opinię 
kraju, która ciągle domagała się speł- 
nienia przez posłów głównego ich za- 
dania i 2) ze względu na pogłoski o 
blizkiem rozwiązaniu Dumy. Wyrazi- 
liśmy też przekonanie, że przed wnie- 
sieniem projektu musiało się Koło po- 
rozumieć z czynnikami wpływowy- 
mi w Dumie, że więc sprawy lekko- 
myślnie nie naraziło. Tem samem 
przekonaniem zamyka swoje wątpliwo- 
ści i „Słowo*, mówiąc, że „Koło pol- 
skie mogło te rzeczy ocenić na miej- 
scu najlepiej“. 

Organ postępowej demokracyi „Ludz- 
kość“ zaznacza, że „dzień 22 kwietnia 
będzie pamiętny*, że „ważny, doniosły, 
niemal dziejowy jest sam fakt, że 
przedstawicielstwo narodu polskiego 
wystąpiło w Dumie panstwowej z żą- 
daniem dla Królestwa odrębnej, praw- 
no-politycznej ustawy w zakresie jego 
wewnętrznego zarządu“. 

Drugi organ tego samego kierunku, 
„Przegląd Poranny*, wykazuje przede- 
wszystkiem ewolucyę myśli politycznej, 


przy 
załatwiają się ra 
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tej 
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jaka pod tym względem dokonała się 
w społeczeństwie polskiem. „W  poró- 
ideałami niezapomnianych, 
czcią niemal religijną otoczonych, 
bohaterskich bojowników © _ niepodle- 
głość i wolność narodu z przed sie- 
demdziesięciu sześciu i czterdziestu 
czterech lat, projekt ten jest bolesnem 
wyrzeczeniem się najdroższych dążeń i 
marzeń; dziś odpowiada jednak zgo- 
dnej, spójnej, jednolitej i szczerej woli 
narodu, jest nietylko hasłem chwili, 
jest programem pokolenia, które wy- 
stępowało w życie wśród najduszniej- 
szej atmosfery niedoli i ucisku, wśród 
najsroższego przygnębienia dusz i roz: 
paczy patryotycznych nadziei“. 

A następnie zaznaczywszy, że „pro- 
jekt ten niezmiernie redukuje history- 
czne dążenia Polaków“, „Przegląd Po- 
„jest a- 


wnaniu z 


ranny* twierdzi, że projekt 


ktem zimnej, spokojnej rozwagi, ticzą-i 


cej się z rzeczywistością, z warunkami 
chwili dziejowej, mierzy zamiary we- 
dług sił i możliwości politycznych, 
świadczy o twórczej dojrzałości społe- 
czeństwa, które wiele 
wiele się nauczyło*. 

Wysunęliśmy na czoło zapatrywania 
dwóch organów jawnie i stale Kołu 
polskiemu nieprzyjaznych w celu wy- 
kazania, że nawet obóz, wrogo wzglę- 
dem twórców projektu usposobiony, nie 
znalazł słów potępienia ani dla jego 
treści, ani dla odpowiedzialności tej 
chwili, w której został on w Dumie 
złożony. 

Niemniej słusznie ocenia sytuacyę 
i w następujących gorących słowach 
maluje chwilę „Dziennik Wileński“, 

„W dziejach naszego zaboru — pisze 
„Dziennik“ — a nawet w dziejach 
stosunku dwóch narodów, polskiego i 
rosyjskiego, dzień 23 (10) kwietnia bę- 
dzie pamiętną datą. Koło polskie wnio- 
sło dnia tego do Dumy opracowany 
przez się projekt autonomii Królestwa 
Polskiego. Ani posłowie polscy, ani 
stojący za nimi naród nie patrzą na 
projekt ten, jako na manifestacyę poli- 
tyczną. Zawiera on te tylko żądania, 
które przez Rosyę przyjęte być mogą, 
a bez których my w głównej swej 
dzielnicy żyć nie możemy. Żądanie 
autonomii dla Królestwa nie jest żąda- 
niem li tylko milionów ludności tej 
prowincyi, jest to żądanie całego naro- 
du polskiego. Warszawa i Królestwo 
powinny się stać ogniskiem swobodne- 
go rozwoju naszej kultury, z którego 
promieni my wszyscy korzystać bę- 
dziemy. 

„Parlament rosyjski ma obecnie spo- 
sobność choć w pewnej mierze powe- 
tować te kr'ywdy, które Rosya zadała 
narodowi polskiemu i dowieść, że isto- 
tnie nie mogą one obciążać sumienia 
narodu rosyjskiego. Parlament rosyj- 
ski ma obecnie sposobność zaświadczyć 
przed całym swiatem, że nie chce, by 
nadal jedynym cementem, spajającym 
odrębne kraje, w skład państwa wcho- 
dzące, była tylko siła fizyczna. Parla- 
ment rosyjski ma sposobność wykazać 
swą dojrzałość polityczną. Musi on od- 
powiedzieć na pytanie, czy rozumie, 
że nie będzie wolności w Rosyi, póki 
kresy oddane są na łup biurokracyi 
i że do chwili znośnego ułożenia się 
stosunków polsko-rosyjskich, Rosya na 
zewnątrz może prowadzić jedynie poli- 
tykę zaborów i popierania europejskiej 
reakcji." 

„Dziennik Wileński“ nie łudzi się 
co do bezpośrednich rezultatów wnie- 
sienia projektu, lecz sam fakt posta- 
wienia wyraźnego kwestyi uważa za 
rzecz pożyteczną i dla dalszego prawl- 
dłowego rozwoju stosunków polsko-ro- 
syjskich konieczną. 

Na nieco odmiennym Stanowisku 
stoi „Słowo“ warszawskie. Organ rea- 
listów, między innemi, pisze: 

„My na razie powstrzymujemy się 
od krytyki projektu Koła Polskiego; 
nie twierdzimy. że należaio go rozsze- 
rzyć lub ograniczyć, nie przesądzamy 
nawet, czy we właściwej chwili został 
wniesiony. Probierzem jego wartości 
dla nas dopiero będzie sukces, jaki 
osiągnie. Nie podzielamy zdania, że 
„sam fakt dokonany umocni podstawy 
polityczne postulatu*, może je nawet 
osłabić; fakt dokonany w innych wa- 
runkach miałby może zapewniony le- 
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pszy sukces, a o ten nam chodzić po- 
winno. 

W stanowisku, jakie zajmujemy, nie 
leży żadna abdykacya zasadnicza, ra- 
czej przeciwnie, obawiamy się, aby 
rzecz nierozważnie poczęta, nie spro- 
wadziła potrzeby abdykacyi faktycznej, 
z tego, co możnaby osiągnąć. 

Dla nas nie istnieje argument, użyty 
przez Nestora w „Rusi“. My nie nalo- 
żymy do tych, o których on pisze: 
„dla przywódców polskich, dla prasy 
polskiej, jest rzeczą sto razy ważniej- 
szą zachować i wzmacniać męstwo na- 
rodu swego, niżeli osiągnąć byle jakie 
zyski, któreby oddziaływały nań w spo- 
sób demoralizujący, usypiający“. My 
wierzymy w męstwo narodu i w to, że 
on się nie wyrzeknie ideałów swoich; nie 
uważamy w tym celu za potrzebne 
bezustanne galwanizowanie go, jak 
trupa. Natomiast wierzymy, że każdy 
zysk, każda zajęta piędź ziemi, to zdo- 
bycz, wzmacniająca pozycyę, nie demo- 
ralizująca lub usypiająca.* 


List posła 
W. Lisowskiego 


Od posła ziemi podolskiej, p. W. Li- 
sowskiego „Lud Boży* otrzymuje z Pe- 
tersburga następujący list: 


„Upraszam Szanowną  Redakcyę 
„Ludu Bożego* o łaskawe pomiesz- 
czenie w najbliższym swym numerze 
zawiadomienia, że podanic włościan 
Polaków katolików (stukilkudziasię- 
ciu) mieszkańców wsi Zastawia, Sło- 
body, Adamówki i Janówki, selickiej 
gminy, rowieńskiego powiatu, wołyń- 
skiej gubernii: 

1) o swobody wyznaniowe. 

2) o szkołę polską dla ich dzieci, 

3) o zakupienie dla nich przez 
Bank włościański ziemi, na której są 
dotąd czynszownikami, — otrzyma- 
łem i jako jeden z członków, przed- 
stawiłem takowe Kołu Polaków kon- 
stytucyonalistów z Litwy i Rusi, któ- 
re postanowiło poprzeć ich żądania 
w odpowiednich komisyach w Izbie 
Państwowej (wyznaniowej, szkolnej 
i rolnej). Przyczem zaznaczyć mu- 
szę, iż wszyscy członkowie Koła z 
prawdziwem uznaniem i zaintereso- 
waniem przyjęli to podanie. Tylko 
bliższy stosunek i wzajemne porozu- 
mienie się między ludnością miej- 
scową i posłami w Izbie, pomimo 
rozmaitych przeszkód, może 
naszą robić więcej owocną*. 


Wyrazy szacunku i poważania łą- 
czę 


pracę 


poseł ziemi podolskiej, 
Wincenty Lisowski. 


Z prasy polskiej. 
—(8)— 


Z powodu znanego artykułu p. Ne- 
stora w „Rusi*, „Goniec* pisze: - 


«Szanowny autor stawia kwestyę polską jako 
kwestyę międzynarodową. My uważamy, ze w 
tej chwili jako taka. i w ten sposób, w jaki sta- 
wia ją p. Nestor. utrzymać się nie da, chociażby 
ze względu na położenie rodaków naszych w 
Prusach i możliwe zastosowanie przez rząd prn- 
ski ostatecznych 
polskiemu. 

o urzeczywisinienia 
przez p. Nestora, potrzebne są dwa warunki: 
zwycięska wojna Rosyi z Prusami i rozbiór Au- 
stryl>. 

aai śmiało nazwać cele szanownego 
publicysty z «Rusi> mglistemi. Martwi nas, 
że takie samo stanowisko zajmuje wybec auto- 
nomii naszej, twierdząc, że nie jest bardziej 
mglistą od jego rozwiązania kwestyi polskiej, 
Do to stawia obydwa cele na jeduym poziomie. 
My przecież jesteśmy 
czywistnienia autonomii 
rodu rosyjskiego, 


represyi przeciwko żywiołowi 


celu, postawionego 


innego zdania; do urze- 
potrzeba zgody na- 
wypowiedzianej przez jego 
przedstawicieli, na co rachujemy, i zgody rzą- 
du, której dziś nikt się mie spodziewa, aie 
która może nastąpić wówczas, kiedy u steru 
stanie rząd parlamentarny, oparty o większość, 
złożoną między innymi i z głesów polskich. Ka- 
żdy przyznać musi, że zgodne współdziałanie 
tych dwóch czynników, jakkolwiek oddalone w 
czasie, jest łatwiejsze do osiągnięcia, niż zwal- 
czenie Prus, rozbiór Austryi i przywrócenie po- 
tęgi mocarstwowaj Rosyi. 

Wskazywanie narodowi polskiemu tego ro- 
dzaju celów, jak to czyni p. Nestor, uwazamy 
za bardzo niebezpieczne i dlatego poświęcamy 
jego artykułowi tyle miejsca, Nie chodzi tu o 
Szanownego autora, którego szczerości. dobrej 
wiary i życzliwości dla Polski nikt podejrze- 
wać nio może, któremu, co najwyżej, zarzucić 
można, że unosi go zbyt daleko idealizm wszech- 
słowiański. Ale chodzi 0 to, że jego syreni 
śpiew z nad Newy może być podchwycony przez 
inne usta, inne gardia, które nie będą posiada- 
ły jego Ka 1: Ag zalet, że może być wysłu- 
chany przez część łatwowiernych i zapalnych, 
mimo wszystko, Polaków, że może dać początek 
owej sui generis idcalistyczno - słowiańskiej 
ugodzie, gotowej do poświęcenia doraźnych ce- 
lów, w rodzaju np. autonomii Królestwa, dla 
zapewnienia przy pomocy państwa rosyjskiego 
urzeczywistnienia najdroższego, ale idealnego tyl- 
ko celu. 

Musimy strzedz się wszelkich marzeń. Du- 
żośmy zapomnieli i dnżośmy Stę nauczyli, ale 
nie zapomnieliśmy słów, wypowiedzianych przez 
cesarza Aleksandra II do deputacyi warszaw- 
skiej: point de rêveries, messieurs! 

Te słowa monarchy rosyjskiego my dziś śle- 
my powrotnie nad Newę>. 


W tejże kwestyi, nieco tylko od- 
mienniej, zabiera głos „Gazeta Pol- 
ska*: 


«Niema w tem — pisze Gazeta — ani konce- 
syi w imię zasal liberalizmu, ani powoływa- 
nia się na humanitarne obowiązki indzkości, 
ani wyprowadzania logicznych  konsekwencyl 
z przyjętych haseł, słowem tych wszystkich o- 
derwanych i chwiejnych przesłanek, na których 
nic pozytywnego budować nie można, ale 
jasny i otwarty język polityczny, zajmujący 
stanowisko współmierne z naszem. Współmier- 
nosć ts jest zjawiskiem nmowem w opinii rosyj- 
skiej. 


Jeżeli Rosya — pisze «Gazeta Polska» —- 


odrodzi swą politykę zachodnią i oprze ją na 
nowych podstawach, otworzy Się przed nią tak 
szerokie pole rozwoju i działania, o jakiem 


marzyć nawet nie mogli pansiawiści dawnego 
antorameniu. Ale wiedy kluczem pozycji stanie 
się kwesiya polska. Niema w mm przesady, 
jeżeli powiemy, że od jej rozwiązania w pał 
stwie rosyjskiem zależeć będzie powodzenie lub 
niepowodzenie całej polityki, na zachód zwró- 
conej. 

P. Nestor nakreślił Polakom horoskopy przy- 
szłości, oparte na łączności z Rosyą, my ze 
swej strony podnosimy niemniej doniosłe ho- 
roskopy dla Rosyi, stojące w zależuości od za- 
łatwienia u siebie kwestyi polskiej. Istnieje 
więc—zgadzamy się na to w zupełności — plat- 
forma możliwego porozumienia obu narodów w 
przyszłości». 


Według „Gazety Polskiej“, jednym 
z głównych warunków porozumienia 


DZIENNIK KIJOWSKI 


Dom Zdrowia Czerwony (WÓT 
D-ra Olechnowicza 


ldla nerwowych z internatem, dla upo- 
|śledzonych umysłowo z odpowiedniemi 


z GÉ 
Z y zajęciami w ogrodzie, w polu i robota- 


Popierajcie oświałę ludową! 


j 
I 
I 
| 


Od d. 1 stycznia roku bieżącego wychodzi w Kijowie tygodnik ilustrowany 


„Lud B 


mi ręcznemi—slojd etc. 
Poczta Marki, pow. warszaw. 


poświęcony wyłącznie sprawie oświaty ludu polskiego na kresach. 1453—10—3 

Prenumerata wynosi: i rocznie półrocznie F d t poszuk. kondycyi. 7lat pra- 
BEZ DOSTAWY I PRZESYŁKI. . . 1.50 15 UIUGNI Ktyki. Referencye rodziców 

Z DOSTAWĄ LUB PRZESYŁKĄ . . 2.— |byłych uczni Puszkińska 31 mieszk. 
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73-ci rok istnienia 


Zakład wód mineralnych Siarczano- 
słonych, 


Sezon od d. 20-go maja do d. 20 go września, 


Znane ze swej skuteczności w reumatyzmie, artretyzmie, zołzach, nerwobólach, 
przymiocie, kąpiele mineralne siarczano-słone, mułowe, ogólne i częściowe, łu- 
gowe, gazowe. Przez lekarza prowadzony dział mechano-elektroterapii, gimna- 
styki leczniczej. 
Szpital na 25 łóżek, w którym miesięczny pobyt wraz z utrzymaniem i kąpie- 
lami kosztuje 24 rb. 30 kop. 
Hotel z restauracyą, salą balową i teatralną. Nowowzniesiony, wszelkim wy- 
maganiom komfortu odpowiadający hotel-pensyonat. Mieszkania familijne 
w wiilach. 


ie a okaayillii 


Od dnia 9-go do 2l-go 
kwietnia 


praystaji 


MAGAZYN 


Tennis. 
utrzymanie i kuracya od 


Stała orkiestra, reuniony, czytelnia dobrze zaopatrzona. 
Ceny nizkie. Wygodne mieszkanie, całkowite 
60 rb. miesięcznie. 


Dojazd przez st. kolejową KIELCE skąd szosą wygodnymi powozami w 8—9 go- | 
dzin do zakładu. 


Od d. 20 czerwca Samochód, którym w 3 i pół. g. z Kielc do Solca. 
Wszelkich informacyi udziela Zarząd Solea: St. poczt. Stopnica, gubernia 


U a 
A Y x 


3 


i 


' Jk | kielecka. 
Wieza GOTOCZIE, Dyrektor zakładu Dr. Włodzimierz Daniewski. 
AE E 1454—6—2 
3 . . . e z] 
3 Moskiewski magazyn rękodzielniczy. 8 
e . = 5 
g Otrzymano świeży transport Jaj Wielkanocnych i rozmaitych za- | 
8 bawek. 1515—8—2 +4 
© Ceny bardzo nizkie. Plac Dumski nr. 3 pod mag. Liszczina. Proszę od- 4 
gotowych s "ES 


różnić nasz magazyn od magazynów rosyjskich rękodzie! 1ików. 
a RER DE E 


~ Magazyn bławatny 


Macas Francas Fondé en 1658" 


Kijów, Kreszczatik Nr 19, 


na KONTRAKTY Ķipoleca gotowe bluzki, halki, matine i szlafroczki 
włączone z rabatem  ($ według ostatnich modeli. 


25—35 proc. )| Przyjmuje obstalunki po cenach umiarkowanych. 
M Właściciel: G. Suszkiewicz. 


Papan | modne dodatki 


do damskich sukien, 

rękawiczki, pończo- 

chy, skarpetki, kra- 

albumy, nesesery, woreczki, portmonetki 
i inne rzeczy 1520-3-2 

p f najlepszych 
BI UMÓT) fzagraniczn ych firm 


waty, spinki, laski, 
otrzymano w magazynie 


b. T. Derat 


dawniej W, Mazczenko 


dom szlachecki za dumą. 
Pp. PALACYCH 
Uprasza się odwiedzić i przekonać się, iż jest możność zadowolenia wszel- 
kich wymagań, kupując tytoń, cygara i papierosy w nowootwartym sklepie 
tytoniowym M. Sapaka, gdzie się znajduje tytoń, cygara i papierosy naj- 
lepszych firm. Co tydzień śwież, transport tytoniu. „Dewizą sklepu“ 
Uwaga! Uczciwość! Dokładność! Kreszczatik Nr 14, d. Biska, | 
obok Sorokoumskiego. 1511-5-2| 


PORTYER 


ze OSTATNIE 
Nowości 


odebrane 


j 


e m 0 L— 


na 
podarunki 


sk] 


Koziatyn, Aleksandrówka 
polecają: 
Szwarca 5. 7 i 9-io łanowe spulchniają rolę nie su- 


= 


Kijów, 


Extyrpatory syst. 
sząc jej. 
Extyrpatory sprężynowe dla spulchniania i oczyszczania roli z perzu. 

Walce amerykańskie stalowe gładkie, wielkiej średnicy. 

Walce pierścieniowe podwójne i pojedyńcze syst.: Kembel. 
Wypielacze ręczne i konne Planet i Drzewieckiego. 

Maszyny wielorzędowe Sakka dla szarówki i przerywki buraków, 


dają znaczną oszczędność robocizny, zwiększając urodzaj, 
Siewniki rzędowe dla buraków i zbóż. 1524—20—2 
W magazynie Kreszczatyk Xe [5 wprost dumy 
B. Gir 
E Gi sza kwietnia rozpoczyna 
. się 


Wyprzedaż 


gotowych męskich ubrań z rabatem od 25 do 
50 proc. 


— — —- 


-_ „Orędownik z pod Jasnej Góry 
i Ostrej Bramy“. 


RELIGIA.—_OJCZYZNA._MIŁOŚĆ.—_SPRAWIEDLIWOŚĆ. 


Miesięcznik ilustrowany — religijno-narodowo -patryotyczny, wychodzi w War- 
szawie dnia 15-go każdego miesiąca przy współprucownictwie Redaktora „Lud 
Boży* Ks. KAZIMIERZA SIEDLECKIEGO. 

Prenumerata wynosi rocznie rb. i kop. 80, miesięcznie I zip. 
Objętości 48 stron, za przesyłkę jednego numeru 4 grosze. 

„Orędownik z pod Jasnej Góry i Ostrej Bramyć jest pi- 
smem, poświęconem dla wszystkich warstw naszej Ojczyzny — dla wszystkich, 
komu droga Wiara katolicka, ideały narodowe, a nadto cześć i chwała Naj- 
świętszej Królowej Korony Polskiej. 

„Orędownik z pod Jasnej Góry i Ostrej Bramy zawiera 
artykuły z wyraźną tendencyą oświecania czytelników swoich w kwestyach re- 
ligijno-moralno-narodowo-patryotycznych, oraz zachęca do ich wyznawania i 
wykonywania w życiu codziennem, tak prywatnem, jak i publicznem, by na- 
ród polski wszystko i wszystek w Chrystusie odnowił, a tem samem odrodził 
się i dorósł do wielkich zadań, jakie go czekają. 

Nie pominiemy żadnej sposobności, by pismo nasze było coraz żywotniej- 
sze, interesujące, odpowiadało potrzebom katolickim i narodowym naszego wie- 
rzącego ogółu i dokonało wielkiego zadania, jakie z całą świadomością nakreśla. 

Redakcya: Warszawa, ul. Zgoda nr. II. 


Redaktor i wydawca: Jan Syrokomla-Syrokomski 


z powodu restaurOwa- 
nia lokalu od dnia 13 


(15 kop.) 


15i —.„— 


HURTOWO-DETALICZNY SKLEP 
aarowsku Wa Sirotkina 5% 


SARATOWSKICH hotel Anglia. 

Poleca na podarunki świąteczne wielki wybór woali jedwabnych 
i gładkich sarpinek oras pończochy i skarpetki specyalnie mocne z przędzy 
sarpińskiej. 


Ceny stałe i nizkie. 1465—5--4 


Zamiast Tranu dla dzieci i dorosłych poleca się: 


JECEROL 


Znakomity w smaku. Sposób użycia przy każdym flakonie. Nazwa i marka 
ochronna w postaci trójkąta zabezpieczona prawnie w Rosyi i Austryi. Ety- 
kieta każdego flakonu zaopatrzona czerwonym podpisem „A. Bukowski*. Sprze- 
daż w aptekach i składach aptecznych. 
Skład główny Warszawa. Marszałkowska 54. 
WYSTRZEGAĆ SIĘ NAŚLADOWNICTW. 500—10—9 


Na Swieta Wielkanocne 


Prawdz. Litewska kiełbasa, polędwica, szynki, mąka Jelecka, masło śmietan- 
kowe i małosolone, rodzenki, migdały, cynamon, prawdziwa wanilia. Wielki 
wybór czekolady w ozdobnych pudełkach, cukierki i karmelki. Wina rosyjskie 
i zagraniczne, nalewki, likiery, rum, koniak i stary miód polski 
Magazyn M. Danielskiej, W.-Wasilkowska nr. 6. Były magaz. Wasiekina. 
1496—6—3 


Fortepiany i pianina 


fabryki „A. STROBL” w Kijowie. 


Sprzedaż po cenach: 375 do 500 rubli i 
do 10 rb. 


Żylańska Nr 27, Telefon N 185. 572—25—18 


poleca w wielkim wyborze po 
nizkich cenach 


K i $. Rogiński 
Kijów, Aleksandrowska Nr 89. 


Ilustrowane cenniki wysyłane 
są bezpłatnie. 878—8—7 


| 
| Zegarki `: Ro wk 


drożej, wynajem 


po a 


„Przewodnik Oświatowy“, 


Miesięcznik, poświęcony sprawom organizacyi oświa- 
ty ludowej i narodowego wychowania ludu pol- 
skiego. 


Wychodzi nakładem Towarzystwa Szkoły Ludowej w Krakowie. 


Cena 5 rubli rocznie z przesyłką pocztową. 
Adres: Kraków, Floryańska Nr 15. 


Treść pisma rozpada się w każdym numerze, złożonym z 4 arkuszy, na 3 
dzi ły: Dział I obejmuje artykuły programowe, metodykę pracy oświatowej 
pozaszkolnej, sprawozdania z ruchu oświatowego na ziemiach polskich i u ob- 
cych ludów, kronikę, życiorysy, oraz „Tematy do pogadanek“ (krótkie streszcze- 
inia odczytów dla ludu). Dział II jest odzwierciadleniem sprawozdawczem tego, 
co dotyczy działalności T. S. L. Dział III obejmuje przegląd krytyczny litera- 
tury bieżącej, jest owocem pracy komisyi kwalifikacyjnej i jest przeznaczony 
dla kierowników czytelń i bibliotek ludowych 


Siódmy rok wydawnictwa. 


Obrusy ° Serwety 
Pończochy iesse Skarpetki 


484—12—10 
Koronki, chustki do nosa płócienne i ba- 


r 
tystowe nadeszły do magazynu 


K. ILJASZ iiey tuerais 


taniej niż gdzieindziej. 
1560-100-1 


" W magazynie bławatnym 


DIEŁO 


róg ul. Karawajowskiej i W-Wasilkowskiei 
Nowości otrzyma» 


i É 22, 
wiosenne i letnie sezonowe 
lniane, wełniane i bawełniane materyc. Płótna jarosławskie, dywany. 
Chodniki. Firanki tiulowe, sukna. wi.ot, kort na męskie i damskie 
kostiumy i unii rmy. 


Ceny nizkie : stałe. 


"WYDAWNICTWA GEBETHNERA i WOLFFA: 


DUBIECKI M. Romuald Traugutt i jego dyktatur podczas powstania 
styczniowego 1863—1864. Wydanie 2-gie powiększone z 8 ma rycin. 1.50 
GAWALEWICZOWNA GUSTAWA (Toqv :czanka). Listki. Urywki korespon- 
dencyi z przedmową Bol. Prusa. —.80 
JESKE-CHOIŃSKI T. Błyskawice. Powieść historyczna z czasów rewolucji 
francuskiej. 1.50 
KAMIEŃSKI A. Wiosenny poranek. Z notatek lekarza waryatów. Z ry- 
sunkami autora. 1.50 
PAPEE Fr. d-r. Studya i szkice * c: sów Kazimierza Jagiellończyka. 2.40 
STRUVE H. Filozofia polska ostatniem dziesięcioleciu (1894—1904). 


kolorowe 
białe 


obok apteki Marcinczyka. 


1291-50-4 


yy 


Przełożył z niemieckiego Kaz. król. —.75 
WYSPIANSKI St. Skałka. Dramat w ch aktach. 1,— 
ZABOJECKA MARYA. Gromnice. | >v ieść. 1.20 


1535-2-1 Do nabycia we wszys kich księgarniach. 


WYDAWNICTWA GEBE *'HNERA i WOLFFA: 
KOSKOWSKI B. Polityka gminna.— Kozwój życia gminuego.—Obszar tery- 
toryalny gminy wiejskiej.—Sprawy «:kolne.—Sprawy rebotnicze.—Polityka 
runtowa.—Kwestya mieszkaniowa.—Podatki.—Ochrona stanu średniego.— 
omunikacye. — Przedsiębiorstwa. — Stosunki zdrowotne.—Zakłady kredy- 


toawe.—Komisye socyalne. 1.20 
— Niebezpieczeństwo niemieckie. —.40 
KOSZUTSKI St. Podręcznik ekonomji politycznej. 1.20 


RALEIGH T. Elementarne zasady polityki. Przetłomaczył z angielsk. 
d-r J. Polak. —.60 
Sprawy szkolne i wychowawcze. Odczyty wygłoszone przez 11 pre- 
legentów w Wydziale wychowawczym Warszawskiego Towarzystwa hy- 
gienicznego. I. SE 
STECKI JAN. Zasady ogólne ekonomii społecznej. Wydanie 2 gie, 
przejrzane i poprawiane. ==60 
— W sprawie autonomii Królestwa Polskiego. —.30 
1534-2-1 Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


ZYTOMIERZ. EEEE 
Żytomierskie męskie gimnazyum A. Preobrażenskiego, 

z prawami szkół rząd., w roku bieżącym otwiera klasę przygotowawczą, 1, 2 
i 8-cią. Opłata za prawo nauki w klasie przygotowawczej rub. 70, w 1,2i8 
rocznie po rub. 100. Wstępne egzamina odbędą się dwa razy: od 24 maja do 
2 czerwca włącznie i od 8 do 15 sierpnia. Z podaniem próśb o dopuszczenie do 
egzaminów wraz z dokumentami, a także o udzielenie potrzebnych informacy. 
zgłaszać się do St. Karpowicza, Żytomierz, ul. Gogolewska d. Latoszyńskiego 
1340-8-3 


kaj 


Fizyko-mechanik 
Włodzimierz Artynow oliarowuje roboty z zakresu: kapitalnej naprawy i prze- 
róbki motorów, automobilów i motocykli, z gwarancyą za dobroć i rezultaty 
Specyalny oddział geodezyjny. Posiada świadectwa znanych firm miejscowych 

i zagranicznych 
Kijów, Kreszczatik nr. 44 pod magazynem Brabec a. 


Rzadka okazya! z 50—80 tysiącami rubli 
można nabyć dom z placem około 1,000 sążni na głównej ulicy, gdzie cenią 


sążeń 300 rub.; dług bank. 80,000 rub.; dochód 11,000 rub. da się potroić. Szcze- 
góły: Kijów, (Plac Bohdana Chmieinickiego), Besarąbka 9, m. 2, od godz 12—2 
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Nowootwarty pierwszorzędny 
zakład fryzyerski 


Henryka Szprachała 


Kreszczatik (Pasaż) 


urządzony na wzór pierwszorzędnych 
salonów paryskich, który zadowoli naj- 
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Parowa i chemiczna fabryka mydła 


i.agistra 


farmacyi 


A. W. Zejdela 


poleca 


w najlepszym gatunku Mydła toaletowe 
wyróżniające się delikatnością i miłym 
zapachem; Mydło poziomkowe specj al- 
nie przyrządzone—najlepszy środek od 
piegów iopalenizny: Mydło do bielizny 
bez domieszek, dające 30—50 proc. 
oszczędności, w porównaniu z innymi 
gatunkami. Proszek mydlany (nowość) 
w funvowych paczkach, praktyczniejszy i 
oszczędniejszy od mydła; zagranicą używa 
się w każdem gospodarstwie codziennie. 


1449-11-38 


Ządać wszędzie. 
D tanią na letni sezon rozko- 
0 wynajęcia sznie urządzone letnie 
mieszkanie (willa) ze wszystkiemi wy- 
godami i meblami za cenę 600 rb. za 
letni sez. na 34 wiorście K.-Kowelsk. 
dr. ż, Wiad. W.-Podwalna; 23 m. 44. 
1450-8-8 


wyszukańsze wymagania. Główna uwa- 
ga zwrócona na czystość i dezynfekcyę 
przyrządów. Oddział damski zaopa- 
trzony w wielki wybór szynionów, fry- 
zetek, loków, wałków i t. p. Czesanie 
pań w specyalnym salonie i w domu 
Manicure, masowanie twarzy i farbowa- 
nie włosów. 1451—7—8 


Kopij 


Bibikowski Bulwar nr 80—10, 


od g. 4 do 5 po południu. 
1498-10-3 


Marki skolekcyonowa- 
ne zagraniczne i rosyj- 
skie, ale niestarte. 


"a 225 pudów pasion 
Do sprzedanią buraczanych zbioru 
1906 roku pocz Zywotów, kijow. gub. 
majątek Skała F. Florkowski. 
1528—3—2 
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|. Miosmetyka 
Jedyne pismo, poświęcone racyonalnej kosmetyce, estetyce 


| ciała i perfumeryi, 
|| wychodzi go tydzień przy wspóludziałe wybitnych 


0% Od dnia 16 kwietnia r. b. 


i 


W. 


magazyn gotowych ubrań męskich i damskich 
moskiewskiego fabrykanta domu handłowego 


przeniesiony zostaje z domu Nr 44, do nowego obszernego wspaniale urządzonego lokalu Kre- 


sil swojskich i obcych: lekarzy. chemików i este- 

tyków i przy stałem współpracowanietwie dr, L. Lu- 

jstra (z krakowa) specyalisty kosmetyki lekarskiej 
i chorób wlosów. 


Na treść pisma składają sie alykny z dziedziny. 


I) racyonalnej kosmetyki hygienicznej 


e Bo 5 =. à 4 . .. . 
szczatik Nr 45. dom Neeze, A 1S a Y 1S apteki Filipowicza. (hygiena "Kory i włosów; leczenie ch robh skóry Í W Jos, bieięgkowanie tor. 
Utrzymano dia nowootwieranego magazynu: kosmetyka zębów i jamy ustnej Pte eir) 
g 5 4 2) estetyki ciała 
l W ODDZIALE DLA DAM W ODRZIALE DLA MĘŻCZYZN Din- RE 4 D pas nah kszisik dala aalan ai ml Aadl 
i Uibrzymi wybór ostatnich nowości sezonowych: Uibrzyni w.bór gotowych ubrań według o©-atniej mody: -a A a e ai de A" OB „ad gt, t: e 
Suki, Żakiety. Paltoty, Peleryny, Kostiumy spacerowe. Modele náj- Garnitury. Paltots, Peleryny. Uniformy dia urzedników wszystkich Piezanie <zpęejein gipio ahorohen, primin L s 4 A 7 A. Typ 
lepszych firm Paryża i Berlina. dykasteryi oraz sia młodz eży wszeikich zakładów naukowych. estetyka stroju kobienego i lualety ete.. 


3) perfumeryi 
(chemia kosmetyczna, rozbiory kosmetyków krajowych i zagranicznych. ze 
wskazaniem ich pożytecznego lub ujemnego działania na zdrowie. wskazówek 
w wyborze kosmetyków. przeniey na różne środki. 


bla przyjmowania zunówień są nu składzie wyborowe materyały, najmodniejszych deseni, z najlepszych lubryk, jak rosyjskich, tak i zagranicznych. 
Zamówienia wykonywane są pod kiernnkiom znanych, doswiadczonych specyalistów-krojczych 
Krój elegancki wykonanie bez zarzutu. 


Pracownicy instytucyi rządowych mogą nabywać na raty. 
Ceny hurtowe poza konkurcncyą. lecz stale. 


> u 

Zadaniem „KOSMETYKI 
jljest rozpowszechnianie w szerokich kołach publiczności 
"i zasad racycnalne;, kygienicznej estetyki ciała i pielęgno- 
wanie zdvowia oraz piękności u dzieci i osók dorosłych. 
Preniuneraia „Kosmetyki” wynosi kwartalnie | rb. 25. k. dla prenume- 
ratorów „Dziennika Kijowskiego“. zwracających sie wprost do Relakcyi ( War- 

szawa, SeuioTska 86) tylko 75 k. 


Adres Redakevi i Administracyj, Warszawa, Senatorska uw. 


Redaktor Dr. H. Zamenhof. 


, 


uPopierajcie pracę kooperatywną!! 


Uznane za najlepsze w świecie świedskić StoWarzyszenę ROMNIĘJE 


GUMY POWOZOWE i AUTOMOBILOWE 23 Równe, gub, wol, 
2 Adres telegraficzny: Równe. Syndykat. 
Towarzystwa Akcyjneśo E N, 


JW 


Maszyny i narzędzia rolnicze z fabryk krajowych i zagranicznych. 
Znakomite siewniki Pracuera, uniwersalne. kombinowane, zbożowe i lmraczane, 
Superfostat. gips, tomasówka i inne nawozy sztuczne. 


„AR Nasiona waw. Warzyw i kwiatow. GWTES. hohik, wyka Io lane nastofu 

a zbóż jarych. 
a MATEKYALY BUDOWLANE: wela oguiotrwała, tektura smołowa do 
aś krycia dachów, posadzka ..Tajkury. cement „Woływo. dachowka 
< BE gliniane. cementowa. posadzka cementowa. rymy i inne wyroby 
a W cemeniowe. 

"0 Naczynia mleczarskie, przodiaiojy pszezelarskie. przybory do młvbów. wy | 

roby jów roznicze. żelazne: p 


E 
Jedyne przedstawicielstwa na gub, wołyńską 
CZERWONE -- MARKA żelaza z fabryki „Huta Bankowa“ w Dabrowie 
; - Górn. 
SŁOŃ — PROWODNIK  SŁON. -= 
Duży wybór artykułów technicznych do użytku fabryk, pakunki. 
CZARNO-SZARE- MARKA Lal Wj kk 
ol LC Specyalny oddział przyborów gorzelniczych. 
e AE 340—5- e | 
PROWODNIK „Jastrząb“ PROWODNIK. < | oS 
LL d a DOM HANDLOWY | 
| 
Praktyka wielu lat wykazała, iż gumy powozowe „Prowodnik sa najtrwalszemi w kraju I zagranica, T f 
= = ; A 
wobec czego prowadzimy ogromny eksport tego towaru zagranicę- ż p” e SEE. Paii i 
| Ś nie otrzy- - i 
Dziś gumy powozowe „Prowodnik* są znane każdemu jako najtrwalsze, vobec czego w interesie kupujących prosimy o zwracanie nwagi fii.. Na SZOŃ WIOSENNY muje w wielkim ostatnie 
by dookoła powozowej gumy był napis, znajdujący się tylko na oryginalnych gumach „Prowodnik*, mianowicie: jj j letni ' vnd nowo $ ci 
zd R - = jedwabnych, osyjskich, |, a | 
Za trwałość i wysoką dobroć gwarantujemy. Ketnianych MOdNYCH jrancuskich tę SUKNA | 
a aa 0... 4, KOMET NONE i bawelnia- tk s i angielskich rico ORT 
„3a MpouHOCTb H BbICIHYyIO AOÔpPOKAYECTBEHHOCTb IIDHHHMAETCA LOJHaA rapairia". nyelt anin fabryk J K y | 
: e: ; > a. ; AE na. m5 yy, SAGE Ay: , EY na męskie i damskie kosiiumy, paltoty ı uniformy. 
Wobec nadzwyczajnej trwałości gum „Prowodnik”, wysoka cena opłaca się podwójnie, o czem każdy z osobistego deswiadczenia może 
się przekonać. 
A Sprzedaż gum oraz ich obciąganie wykonywa się Np W EA — 5 © 
"PTE WY TY |". Nowootwarty dom handlowy 
we własnym warsztacie wzorowo urządzonym na Kreszczatiku Nr 28, telef. 1585, p i e tr oW i L ene z k 0 
pon z LF" Z powodu zmiany lokalu i wynajęcia “takowego 1 w środkowej części Rreszcza: p ] 
(A 562—50---44 Oryginalne tikə vod warunkiem  niezajmowania F W sprzedażą gotowych spódnic i Wielka Wasilkowska Nr 12, wprost ul. Rogniedyńskiej 
j l bluzek , . ' 


4 i i wielki wybór najnowszych tkanin jedwabnych. st- 
mę | DOM JEDWABI otrzymał maena modnych sezonowych kiennych, WONNE i 


Motory OTTO DEUTZ GFURMANOWA hawełnianych najlepszych firm rosyjskich i zagranicznych. 


Ę y : A Kreszczatik nr. il Geny stałe zniżone. 1292-100-4 
W połączeniu z pompowymi gazo-generatorami Motery naftowe. ogłasza 


wyprzedaż mam SKLEP ŁACINNIKA mam 


ich w dniu 12, 13, 14, i 16 kwietnia. Również wyprzedane będą ubrania weł- 


! niane przygotowane na sezon 1907 r. kabat od 30 do 40 proc. tr hieli eotowej f- 
‘O przeniesieniu magazynu sz. Publiczność zawiadomiona zostanie we właści- Ogromny wybór bielizny n WEJ» Bluzek, Chustek Poń 


wym czasie. 62-,-12|czoch. Otrzymano najnowsze wzory Haftów szwaj- 


DB... z RR s carskich. Przyjmuje obstalunki bielizny męskiej. 
Baume Benġguć 


Najtańsza i najprostsza siła robocza. 

Motorów 77,000 w ruchu o sile 570.000 

koni. 60% oszczędności, w stosunku da 

parowego urządzenia. Gwarancya paliwa 
1 do 13, f. antracytu. 


Reprezent, Inżynier C, F, Schmidt -$ 
Kijów. Mikołajewska Nr 6, m. Nr s lige 
Charków, W.-Gonczarowska. 


i 
f ames 
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Instytucka Nr 12 623-100 -z8 


Pierwsza w kraju Poł.-Zachodn., nagrodz. w Rosyi i zagran. i 
złotym i srebrn. medalami, fabryka pomników i umywalni. i w <A a 
|581 -40—10) POLSKA FABRYKA FARB OLEJNYCH | POKOSTU 


Antoniego Palczewskiego w Kijowie. 


Egzystuje od 1892 r. 
Poleca farby olejne i suche, pokost, lakiery do podłogi, puwu- 
zowe i dla cukrowych iabryk. 
Cennik na wszystkie gatunki farb i materyałów w zakresie 
malarstwa gratis. 


Kijów, W.-Wasilkowska, dom wł., Nr 32, telef. Nr I0. newralgiach, reumatyzmie, iszias, migrenie. 
Największy wybór wszelkich pomników: z labradoru, i kamie-. | i ; 
nia (z własnych kamieniołomów), z marmurów: kararyjskiego, podagrze, bólach stawów l głowy i ( 
lukijskiego iin., granitowych (z miejscowych finlandz. i szwedz. | Do użytku zewnętrznego za pomocą nacierania skóry, którą następnie należy 
granitów), ogrodzeń żelaznych, tablic marmurowych, parape-|vkryć watą i bandażem. Zupełnie nieszkodliwy. Działa szybko i skutecznie. | zg 
tów, umywalni z karar., lukijsk., weron., franc. i belgijskich |Żądać w aptekach wyraźnie „Baume Benguć* d-ra Benguć. 47, Rue Blanche, | =g w< 6 
4 wam awe: 


P. J. Rizzolatłi i $=wie | Polecany przez lekarzy jako środek do nacierania, uśmierzający ból przy: 


| jj = — m 


nd 


różnokol. marmurów. Schody marm. i gran.; sprzedaż labrad.|Paris. Cena pudełka rb. 1 kop. 20. 1196-9-4 1196-8-3 A a t d f 
i marmuru. Fabryka, pod wzgledem dooroci materyałów, jest Generalny reprezentant: J. Salzman jr, Senatorska 38, Warszawa. Adres fabryki i głównego składu: Plac Aleksandrewski, dom 
| bez konkurencył. 1875-3-41 Przedstawicieisuwo w Kijowie: Poł. Rus. Tow. Handl. Tow. Apteeznymi. | wlasny nr 6. Telefon Nr 2048. Tamże skład tapet. Ceny fabry yczne. | 


Drukarnia Polska w Kijowie, ulica Wasilczykowska (Prorezna) Nr 9, róg Puszkińskiej. 


